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Aktywizacja naszego bilansu 
handlowego a eksport 
wytwórczości polskiej.
W naszym handlu zagranicznym zauważyć 

się dawał brak przewidującej i planowej akeji 
w kierunku utrzymania stałych rynków zby­
tu i zdobycia nowych dla wytwórczości pol­
skiej. Wszelkie niemal poczynania w dziedzinie 
naszej ekspansji gospodarczej nosiły wyraźne 
piętno „von Fall zu Fall“.

Jako charakterystyczny przykład w tej 
mierze należy przytoczyć fakt, że importu­
jemy nasze własne produkty, eksportowane 
w czasie gorszej konjunktury krajowej, maga­
zynowane zagranicą i sprzedawane nam po­
tem ze znacznym zyskiem. Drugi przykład: 
import smalcu amerykańskiego stale wzrasta, 
pomimo, iż znaczne zapasy słoniny, produko­
wanej przez rzeźnie polskie, nie mogą znaleźć 
zbytu na rynku krajowym, a muszą go szu­
kać po cenach nieproporcjonalnie niskich na 
rynkach zagranicznych.

To samo odnosi się do importu maszyn 
rolniczych, których własna nasza produkcja z 
wyjątkiem traktorów, może być zupełnie wy­
starczającą dla potrzeb kraju.

Naogół eksport nas* jako całość nasta­
wiony jest przedewszystkiem na surowce, 
których wywóz przewyższa tak znacznie eks­
port fabrykatów gotowych. Ponadto obce po­
średnictwo stanowi jedną z największych bolą­
czek naszego handlu zagranicznego.

Kupiec eks porter polski znika z horyzon­
tu, ustępując miejsca zagranicznemu agentowi 
zbrojnemu w kapitał, a co najważniejsze 
wcale nieopodatkowanemu.

Pomimo tych ujemnych stron naszego 
handlu zagranicznego, podkreślić jednak na­
leży poprawę, która dokonywana została w ostatn. 
czasach w tej dziedzinie. Eksport całego sze 

regu gałęzi naszego przemysłu, zgodnie z 
informacjami Państwowego Instytutu Eksporto­
wego rozwija się pomyślnie. W pierwszym rzędz. 
odnosi się to do cementu, którego wywieziono 
w r. 1926—ym ogólnej wartości 2.600.000 
zł., w r. 1927—y m — 10,820.000 zł., zaś w 
pierwszych czterech miesiącach r. b. 2.406.000 
zł. Zawiązanie syndykatu eksportowego pol­
skich cementowni i skoncentrowanie przez to 
akcji eksportowej w jednem ręku wpłynąć po­
winno dodatnio zarówno na prężność wywo­
zową i zdolność konkurencyjną, jak i na 
ułatwienie sprawy transportów morskich przez 
jednolite frachtowanie okrętów, co ma doniosłe 
znaczenie dla naszego eksportu do Ameryki 
Południowej i Centralnej.

Pomyślnie rozwija się również eksport 
przemysłu chemicznego. Wprawdzie obroty 
eksportowe w pejedyńezych artykułach nie 
wykazują cyfr bezwzględnie wysokich, jednak 
stanowią one bądź co bądź pozycje dość duże, 
zwłaszcza jeśli przyjąć pod uwagę, że można 
je powiększyć, rozszerzając zakres działania 
także na dalsze rynki. Cały szereg produktów 
tego przemysłu, jakoteż produkty oparte na 
przerobienie soli kuchennej, mogą znaleźć 
rynki zbytu zagranicą.

Dalgzy poważny artykuł eksportowy sta­
nowią meble gięte. W 1927 r. eksport ich 
wyniósł 11.381.000 zł (w 1926 r. 9.744.000 zł). 
Eksport ten mógłby przybrać znacznie więk­
sze rozmiary, gdyby nie to, że odbywa się on 
za pośrednictwem eksporterów obcych. W 
ostatnich czasach czynione są ze strony pew­

nej grupy fabryk mebli giętych kroki, zmie­
rzające do skoordynowania polityki eksporto­
wej wszystkich przedsiębiorstw polskich. Na 
uwagę zasługuje też stworzony w tych dniach 
Syndykbt Polskich Towarzystw Ekspedycyj­
nych, który przyczynie się może do zmiany 
stosunków w tej dziedzinie.

Duże szanse rozwoju posiada również 
eksport wyrobów koszykarskich, a to w związ­
ku z tern, że posiadamy dostateczne zapasy 
racjonalnie w ostatnich czasach kultywowane­
go surowca, który w znacznej ilości nieprze­
robiony wychodzi zagranicę.

Godny uwagi też jest fakt, że w Insty­
tucie Eksportowym podjęta została w porozu­
mieniu z kierowniczymi czynnikami w Związku 
Hut akcja w kierunku dostarczenia zakładom 
przetwórczym, pracującym na eksport surowca 
po cenach umożliwiających kalkulację eks­
portową.

Dużę pozycję aktywną w bilansie han­
dlowym zająć może też eksport odpadków 
produkcji zwierzęcej, o ile ujmie się produkcję 
pojedynczych artykułów we właściwe ramy 
organizacyjne. To samo odnosi się takie do 
wywozu artykułów pochodzenia roślinnego. 
Należy tu wymierne przedewszystkiem owoce, 
świeże i suszone, mogące mieć znaczny debit 
w krajach skandynawskich i bałtyckich, kon­
serwy owocowe i jarzynowe, których produkcja 
udoskonala się u rias coraz widoczuiej, zioła 
lecznicze i grzyby, słód, miód pszczelny itd.

W kierunku organizacji zagranicznej 
służby informacyjnej zaznacza się u nas wido­
czna poprawa. Tyczy się ooa zarówno infor- 
macyj, otrzymywanych od placówek rządowych, 
oraz jak i też informacyj prywatnych 
zbieranych przez firmy i związki. Poprawa 
nastąpiła również w dziedzinie komunikacyj­
nej. Poza linjami okrętowerai, idącemi do 
Anglji oraz Stanów Zjednoczonych zy­
skaliśmy dwie linje południowo-amerykańskie 
jedna fińska z Gdańska, druga francuska z 
Gdyni, dalej obsługuje nas linja lewantyńska 
(szwedzka) i toczą się pertraktacje co do linii, 
idącej na Daleki Wschód, do Indji, Chin, i 
Japon ji.

Doniosłego znaczenia nabiera też sprawa 
kredytu eksportowego, która posuwa się po­
mimo przeszkód naprzód. W ścisłym związku 
z kwestją żywszego zaintresowania się kapi­
tału polskiego sprawą finansowania eksportu 
stoi sprawa ubezpieczenia kredytów eksporto­
wych. W Instytucie Eksportowym opracowa­
ny został projekt statutu Towarzystwa Ubez­
pieczeń Kredytów Eksportowych, zasady je­
go działalności i plan operacyj. Materjały te 
zostały złożone przed kilku miesiącami Banko­
wi Gospodarstwa Krajowego, celem zrealizo­
wania sprawy tej przy udziale banków, tudzież 
przemysłu i handlu i istnieje nadzieja, że 
Towarzystwo to zostanie uruchomione w naj­
bliższym czasie.

Polityka
międzykontynentalna.

Projekty paktu pokojowego międzykon- 
tynentalnego zaczynają przybierać powoli 
formy coraz bardziej wyraźne. Pakt Kelloga 
został aprobowany kolejuo przez wszystkie 
główne państwa i nacje. Przy podpisaniu go 
w końcu sierpnia w Paryżu zgromadzą się 
tu ministrowie spraw zagranicznych wszyst­
kich państw.

Oficjalnie Stany Zjednoczone odmawiają oczy­
wiście wstąpienia do Ligi Narodów takiej, 
jaka się ukonstytuowała w Genewie. Nie pra­
gną też być oficjalnie wmięszane w sprawy 
Europy, lub innych kontynentów.

Bezwątpienia .. . Ale w Berlinie mają 
swejo agenta reparacyjnego, który kontrolu­
je cala gospodarkę niemiecką; majq w W ar­
szawie swego przedstawiciela i doradcę finan­
sowego ; mają w Paryżu, Genewie, Rzymie 
„obserwatorów“, którzy biorą udział we wszy­
stkich sprawach politycznych większej wagi; 
maję wreszcie w Belgradzie, Sofji, Pradze, 
Bukareszcie, nawet w Angorze bankierów 
i finansistów, biorących udział w najrozma­
itszych przedsięwzięciach i rozporządzających 
tam wielkimi wpływami. Tak więe w brew 
swej doktrynie Stany Zjednoczone są de facto 
związane z polityką europejską, której nie 
można już dzisiaj odseparować od polityki 
między kontynentalnej.

Polityka międzykontynentalna jest skutkiem 
zarówno rozwoju światowego kolonji jak i wiel- 
kiego wstrząsu wojennego z r.1914/18. Żadne z pań- 
stw nie chce dziś być ujmowane jako pojęcie 
wyłącznie kontynentalnego państwa, ale włącza do 
swego kręgu wpływów dwa, trzy, czasem aż  ̂ pięć 
kontynentów. Tak np. po konferencji imperjalnej 
w Londynie, w r. 1926, Anglja zmodyfikowała swoją 
nazwę odwieczną Zjednoczonego królestwa W. 
Brytanji i przybrała nową Wspólnoty Brytyjskiej 
[British Commonwealth]. Francja musiała również 
rozszerzyć granice pojęciowe swego władztwa pań­
stwowego; obejmuje już ona teraz pięć kontynent 
tów — Bliski Wschód, Pacyfik, Antyle, Afrykę, 
Indochiny. Rosja carska przeobraziła się w Zwią­
zek Sowieckich Republik Socjalistycznych, który 
obejmuje trzy kontynenty i próbuje objąć swą 
propagandą dwa pozostałe. Czyż nie to samo daje 
się zauważyć w Japonji, którą szybko wzrastające 
przeludnienie zmusza do ekspansji w kierunku 
Meksyku, Ameryki Południowej. A Belgja, która 
utrwała swój wpływ i posiadłości w Afryce Cen­
tralnej? A Holandja, której gospodarka i finanse 
czerpią bogate zasoby z kolonji indyjskich.

„Międzykontynentalizm” jest hasłem naszej 
epoki, jej charakterystycznem pojęciem. Przepaja 
ono zarówno naszą politykę i gospodarkę, jak 
sztukę i literaturę. Elektryczność, radjo, nafta, 
jako czynniki komunikacyjne potęgują jeszcze dąż­
ność do międzykontynentalizmu.

Z systemu umów i paktów międzykontynental- 
nych radzie się zdaje nowy rzeczy porządek. Pod­
stawą jego będzie polityka pokoju i bezpieczeńst­
wa, upragnionych tak bardzo od czasu wojny. Kon­
ferencja paryska może się stać nowym i decydu­
jącym momentem i etapem po Genewie i Waszyn­
gtonie.

Henry BERENGER, 
Senator Francji.

Rozmaitości.
PRZYSZŁA KRÓLOWA HOLANDJI.

W dniu 2 sierpnia królowa Holandji obchodziła 
70-tą rocznicę urodzin.

Królowa Wilhelmina cieszy się w narodzie zu­
pełnie wyjątkową sympatją. Zdobyła ją dzięki wro­
dzonym zdolnościom i starannemu wychowaniu, jakie 
otrzymała od swych rodziców, którzy umiejętnie ją 
przygotowali do obowiązków panującej.

Spadkobierczynią tronu w ,,Krainie Nizin" — 
Holandji jest jedynaczka obecnie panującej królowej 
Wilhelminy, Juljanna, Ludwika, Emma, Marja, Wil­
helmina, pięciorga imion księżniczka Orange.

To też królowa Wilhe^ina, powszechnie nazy­
waną ,.naszą dobrą królową", z niezwykłą troskli­
wością za:muie się wychowaniem swej jedynaczki.

Księżniczka Juljanna studiu e obecnie na uniwer­
sytecie w Leyden. Zewnętrznie ani swem zacho­
waniem niczem nie wyróżnia się z pośród swych 
koleżanek. Mieszka wraz z trzema swemi koleżankami 
w małej willi Hatwyk, odległej o pięć mil angielskich 
od uniwersytetu. Na wykłady wszystkie cztery 
jeżdżą samochodem, koleino zasiadając przy kierow­
nicy. W końcu tygodnia i na każde święto księżnicz­
ka wyjeżdża do Hagi i spędza czas z rodzicami 
w pałacu królewskim, przyczem wcześnie wraca 
¡do Hatwyk, aby nie opuścić żadnego wykładu.

Telefon Nst 11, Dodatek bezpłatny „Nasz Tygodnik” Cena 25 groszy.

G a z e t a  N o w s k a

Rok V.

Abonament miesięczny w ekspedycji 90 groszy, 
z opłatą pocztową 98 groszy. W razie wypadków, 
spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie 
lub tem podobnych nie przewidzianych okoliczności, 
wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie 
pisma, a abonenci nie mają prawa domagać się 
niedostarczonych numerów lub odszkodowania.

Od ogłoszeń pobiera się za 1-łam. wiersz 15 groszy. 
Reklamy przed dziełem ogłoszeń wiersz 35 groszy. — 
„Gazeta Nowska” wychodzi 1 raz tygodniowo a miano­
wicie w piątek. — Wydawca, drukiem i nakładem 
Władysława Wesołowskiego w Nowem (Pomorze). 
Prenumerata płatna z góry.Ogłoszenia płatne natychm. 
Za redakcję odpow. Władysław Wesołowski, Nowe.



Po matce, księżniczka Julianna oddziedziczyła 
zamiłowanie do prawa, zwierzała się swym koleżan­
kom, że gdyby nie przypadająca jej następstwo 
tronu, chętnie oddałaby się zawodowi prawnczemu. 
Księżniczka studiuje prawo międzynarodowe, szcze­
gólniej gorliwie uczy się starego prawa holender­
skiego, historji powszechnej i holenderskiej, oraz 
literatury ojczystej, której jest świetną znawczynią.

Tańczyć nie umi, bo żałuje czasu na naukę 
tańca. W iększą część dnia przepędza poza wykła­
dami przy książkach. Jedyną jej rozrywką jest zimą 
narodowy sport — łyżwowanie, latem zaś pływanie 
i tenis.

Księżniczka wykazuje silny charakter, inteligen­
cję, bystrość obserwacji i trafność sądu, oraz sta­
łość przekonań.

Posiadając takie zalety, niewątpliwie godnie po­
doła obowiązkom panującej w kulturalnem państwie, 
jakiem jest Holandja, a napewno niemniejszą, niż 
matka, potrafi zdobyć sympatję w narodzie.

PODPISANIE POŻYCZKI JAKO KARA.
Rząd kantoński ogłosił emisję pożyczki wew­

nętrznej na sumę 500.000 funtów szterlingów. Znalaz­
ło się niestety, niewielu tych obywateli chińskich, 
którzy w tak niepewnych czasach chcieli nabywać 
obligacje pożyczki. Rząd jednak nie dał za wygraną 
— pieniądze były mu gwałtownie potrzebne. Rozesłał 
rozporządzenie do sądów we wszystkich podległych mu 
dystryktach z poleceniem zwolnienia wszystkich 
podsądnych, podlegających karze grzywny, o ile . . . 
wpłacą oni ekwiwalent grzywny na rachunek poży­
czki państwowej. Spodziewano się pomyślnych 
wyników tego sprytnego zarządzenia. Skutek był 
jednak wręcz odwrotny: liczba spraw i kar pienię­
żnych zamiast się zwiększyć, zmalała znacznie. Tak 
więc propozycja podpisania pożyczki podziałała 
znakomicie, jako środek redukujący przestępczość.

MUMJA KRÓLA LODOWEGO.
Mr. Cracken, przywódca amerykańskiej wy­

prawy naukowej na wyspy A ^uckte, donosi o sen- 
sacyjnem odkryciu grobowca z czasów kamienne 
epoki. Wyspy Aleuckie uchodzą za przejście, którem 
człowiek przedhistoryczny ze swej ojczystej Azji 
przedostał się do Ameryki. Odnaleziony grobowiec 
znajduje się na szczycie niedostępnej prawie wyspy, 
najwidoczniej wybranej swego czasu, jako miejsce 
zarówno przed napaścią wrogów, jak i przed ręką 
świętokradzką. W grobie znaleziono cztery doskona­
le zachowane ciała, trzy osoby dorosłe i jedno dziec­
ko, w odzieży, z bronią i sprzętem myśliwskim i 
domowym, podobnym, jaki się znajduje we wszystkich 
prawie odwiecznych grobach starożytnych ludów 
ówczesnej cywilizacji.

Oddalony o 600 mil angielskich od najbliższej 
zadrzewionej okolicy, grobowiec zbudowany jest z 
kłód spławnego drzewa, zbitych kościanemi gwoździa­
mi. Ściany są wyścielone skórą wydry i tkaniną z 
trawy. W jednej przegrodzie grobowca znajduje się 
ciało, najwidoczniej osoby wielkiego znaczenia — 
,,króla lodowego”, przybranego w koszulę ze skór 
ptasich i płaszcz ze skór zwierzęcych, a wszystko 
razem uścielone we wnętrznościach morsa, zeszytych 
ścięgnami zwierzęcemi. W innych przegrodach trup 
kobiety, mężczyzny i dziecka każe przypuszczać, 
że jest to służba i może najukochańsze z dzieci.

Mumje te, czy szczątki ludów zamierzchłej epoki 
cywilizowanej, nie zdradzają żadnej łączności z rasą 
białą. O ile bliższe badanie okaże, że nie są to cia­
ła Eskimosów z kamiennej epoki, ale mumje indiań­
skie, odkrycie będzie jeszcze bardziej zajmujące ze 
względu na ustalone mniemanie, iż Indianie byli w 
Ameryce przed Eskimosami, bo rozsiani są po całym 
amerykańskim kontynencie, podczas gdy Eskimosi 
znajdują się tylko na krańcach Ameryki, u jej wrót 
północnych.

ŻYCIE WŁOSKICH WYGNAŃCÓW 
POLITYCZNYCH.

Przebywający na wyspach włoskich wygnańcy 
polityczni skazani są na całkowite odosobnienie od 
reszty świata. W obrębie jednak przydzielonych im 
terenów na wyspach mają względną swobodę ru­
chu i mogą się ze sobą porozumiewać, kąpać się w 
morzu i spacerować. Przymus pracy nie jest wobec 
nich stosowany. Ci, którzy posiadają odpowiednie 
fundusze, mogą sobie wynajmować służących z pośród 
tubylców, jeśli zaś pieniędzy nie mają, muszą sami 
sobie prać i cerować bieliznę. Przeważnie zamieszku­
ją niewielkie domki na wybrzeżu. Na wzgórzach jed­
nej z takich wysepek, Liposi, widnieją całe szeregi 
tuż nad morzem położonych domków wygnańców. 
Rząd płaci wygnańcom politycznym po 10 lir. dzien­
nie na utrzymanie. Z pieniędzy własnych wygna­
niec nie może wydawać dziennie więcej niż 15 lirów,

KOBIETA I WĄŻ.
Średniowiecze nie miało wielkiego uznania dla 

kobiety: przez swą głupotę dała się skusić wężowi i 
wciągnęła w pułapkę siebie i Adama, ściągając na 
rodzaj ludzki wszystkie plagi i cierpienia, które nas 
trapią.

Żądne zrehabilitowania swej płci Amerykanki 
zrewidowały ten pogląd i znalazły nowe, odmienne 
wytłumaczenie postępku Ewy: wąż chcąc skusić
pierwszą parę ludzką, zwrócił się przedewszystkiem 
do kobiety, jako istoty bardziej inteligentne-. Jej — 
Ewie — mógł dać argumenty, których tępy z natury 
Adam nie byłby w stanie zrozumieć.

Proste, jak obręcz. A jednak trzeba było nad 
tern pomyśleć.

[Candide].

KIEROWNIK WSZECHŚW IATOW EJ 
Y. M. C. A. USTĄPIŁ.

Doktór J. R. Mott, długoletni kierownik wszech­

światowej organizacji Y. M. C. A., posiadającej swe 
oddziały w trzydziestu krajach Ameryki, Azji, Afryki, 
oraz w większości państw europejskich, ustąpił 
z zajmowanego stanowiska i organizacji, której człon­
kiem i jednym z na;wybitnie;szych działaczy był od 
lat czterdziestu. Powodem ustąpienia dra Motta z 
Y. M. C. A. jest objęcie przezeń stanowiska preze­
sa międzynarodowej rady misjonarzy. Y. M. C. A. 
zawdzięcza swemu ustępującemu kierownikowi świe­
tny rozwój organizacyjny w ciągu ostatnich lat 
kilkunastu. Szczególniej energiczną działalność roz­
wijał dr. Mott podczas wojny światowej, kiedy to 
Y. M. C. A. niemal na wszystkich frontach niosła 
pomoc żołnierzom i jeńcom wojennym, wydając 
przez czas trwania wojny na ten cel kolosalną sumę 
200 miljonów dolarów. Za swe wybitne zasługi, dr. 
Mott otrzymał amerykański krzyż zasługi, oraz or­
dery szeregu państw, między innemi również też 
i Polski.

FABRYKI AEROPLANÓW W STANACH 
ZJEDNOCZONYCH.

Według najnowszych danych, zebranych przez 
departament handlu, w Stanach Zjednoczonych znaj­
duje się 61 zakładów przemysłowych, wyrabiających 
aeroplany różnego typu. Fabryki te w roku 1927 
wyprodukowały razem ogółem 1.875 aeroplanów 
wartości 12.226,085 dolarów, oraz 105 hydroplanów 
wartości 2,224.520 dolarów. W porównaniu z rokiem 
1926—ym produkcja ub. r. wykazuje wzrost o 732 
aeroplany i 44 hydroplany. Największa ilość fabryk 
aeroplanów, bo 15, znajduje się w stanie New— 
York.

Ogłoszenie.
Magistrat tut. zamierza wydać prace kanaliza­

cyjne i brukowanie ulic przy Targowisku i Długiej 
(ogółem 400 m).

Reflektanci winni swe oferty złożyć w tut. Ma­
gistracie do dnia 20 sierpnia 1928 r. włącznie.

Warunki są wyłożone do wglądu od 10 sierpnia 
do 18 sierpnia b. r. włącznie w godzinach urzędo­
wych.

Nowe, dnia 8 sierpnia 1928 r.
Jabłoński
burmistrz.

Ogłoszenie
Magistrat zamierza zakupić 2 ctr. cukru, 2 ctr. 

sody, 2 ctr. soli, 50 funt. ryżu (Moulmann), 50 funt. 
kaszki, 50 funt. kawy słodowej, 50 funt. smalcu 
(ameryk.), 50 funt. mydła szarego i 4 tuziny mioteł 
(Piazawa).

Oferenci winni swe oferty złożyć w tut. Magi­
stracie do dnia 20 sierpnia 1928 r. włącznie w zam­
kniętych kopertach z napisem „Oferta na towary 
kolonjalne77 z dołączeniem prób ryżu i mydła.

Nowe, dnia 8 sierpnia 1928 r.
Burmistrz.

Obwieszczenie.
W czwartek, dnia 28 sierpnia 1928 r. odbędzie 

się w Nowem
jarmark kramny, na bydło 

i konie.
Nowe, dnia 14 sierpnia 1928 r.

Burmistrz.

Tow. Powstańców i Wojaków 
w Nowem

urządza w niedzielę, dnia 19 sierpnia 1928 r. 
w ogrodzie p. Borkowskiego

Wielką zabawę latową.
P R O G R A M :

1. w południe po nabożeństwie koncert 
orkiestry na Rynku,

2. początek koncertu w ogrodzie o 
godzinie 3 po poł.,

3. wieczorem tańce na sali do rana.
W ogrodzie kulanie w kręgle i strzelanie 
do tarczy o cenne nagrody, które są wy­
stawione u p. Jażdżewskiego przy Rynku. 

Pozatem licytacja amerykańska i inne 
niespodzianki. ^

Z uwagi na społeczny cel i program 
naszego towarzystwa usilnie prosi o po­
parcie

Zarząd.

Licytacja przymusowa.
W środę, dnia 22 sierpnia 1928 r. o godz. 10 

i pół przed poł. sprzedawać będę w drodze przy­
musowego przetargu najwięcej dającemu za natych­
miastową zapłatą następujące rzeczy i to:

1 bibljotekę
1 biurko.

Miejsce sprzedaży w firmie „Rozmach77 w Nowem, 
ul. Sądowa.

Strehlau
egzekutor.

Mojej Szan. Klienteli z miasta i okolicy 
podaję niniejszem do łaskawej wiadomości, iż 
od 15-go b. m.

wydzierżawiłem
moją mechaniczną piekarnię, cukiernię i kawiarnię

p. Piotrzkowskiemu z Wejherowa.
Dziękując za dotychczasowe zaufanie i po­

pieranie mego interesu, upraszam z pełnem za­
ufaniem przedsiębiorstwo jego nadal łaskawie 
popierać.

Z Wysokiem poważaniem

St. Wiecki.
Powołując się na powyższe ogłoszenie, za­

pewniam, iż mojem staraniem będzie Szan. 
Klientelę skoro i rzetelnie obsłużyć, przez 
dzienne dostarczanie świeżego i wybornego 
pieczywa.

Przyjmuję wszelkie zamówienia na torty, 
baumkuehy, deserówkę w ogóle na wszelkie 
pieczywa w zakres cukiernictwa wchodzące, 
jak i każde obce pieczywa.

Prosząc o łaskawe poparcie mego przedsię­
biorstwa, kreślę

z wysokiem poważaniem

Franciszek Piotrzkowski
mistrz piekarski i cukiernik.
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W. WESOŁOWSKI.
O G Ł A S Z A J C I E  W 
GAZECIE NOWSKIEJ.
2 ekspedjentki 
2 uczennice
od zaraz lub później po­
trzebne.

W. Jażdżewski
Nowe, Rynek 25.

Uczeń
i chłopiec

do posyłek mogą się zgłoś.

J. Sieg, Nowe
Fabryka mebli.

na stęócmie 
Tru-mery o<yxaoti?e.

Wielko j»e loka  

Poznań. Sw. M a rc in  ?0

Towary kolonjalne
Artykuły spożywcze 

Wódki
Koniaki

Wina
tanio poleca

Fr. Wiśniewski nast.
Fr. Cieśliński.

ANGELUS
Fabryka Perfum i Kosmetyków, Starogard 

poleca
Rumiankowe płynne mydło do 

pielęgnowania włosów 
Smołowe płynne mydło 

Pastę do zębów i eliksir M E N T O D O N T

Dzielnych czeladników 
i uczni stolarskich

poszukuję od zaraz.

Ig. Lewandowski, Bzowo
Zakład stolarski

stacja kolejowa : Warlubie, pow. Swiecie.

shs Gotuj na zapas! =
Szkła do zapraw (Weck) 

Słoje do wiązania oraz 
Garnki kamienne

tanio poleca

Lange, Rynek 22.
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P. Marja Malickr*. i p. Węgierko w świetnej sztuce „Prawdziwa miłość“, granej obecnie w Teatrze Małym.



P. Prezydent Rzplitej przed frontem 15 pułku ułanów w Poznaniu.

Krążownik polski „Bałtyk", na którym podczas pobytu w Gdyni za­
mieszkiwał p. Prezydent Rzplitej.

Samolot ,,Marszałek Piłsudski“ przed startem,

Wmurowanie kamienia węgielnego pod szkołę handlu morskiego i techniki
portowej w Gdyni.

DZIE  W I Ą T  A OL I MPJ  ADA

K. Wierzyński, zdobywca 1-ej nagrody w dziale 
literackim, za poezje p. t. „Laur Olimpijski".

Sportowcy 44 narodów na stad jonie amsterdam­
skim.

Prof. Władysław Skoczylas otrzymał 3-cią 
nagrodę w dziale malarstwa.

Starożytny amfiteatr w Weronie, gdzie odbyły się obecnie wspaniałe przed­
stawienia operowe „Werona** Boito i ,,Turandot“ Pucciniego z udziałem

kilkuset osób

Wspaniałe stabilimento „Tettuccio“ w Montecatini, które w ostatnich latach 
stanęło w pierwszym rzędzie widowisk świata.



OSTATNIA PREMJERA W TEATRZE POLSKIM.

Teatr Polski gra z powodzeniem czeską komedję Kurta „Goetza“ p. t.
„Hokus-Pokus“.

WIELKA KATASTROFA KOLEJOWA W NIEMCZECH

Katastrofa kolejowa w Dinkelscherben, w której zginęło 17 osób, a 33 osoby
odniosło rany.

BIEG KOLARSKI KRAKÓW - LWÓW

Fróss na 216 kilometrze ucieka grupie czołowej 
i prowadzi sam przez dalsze 110 kim.

Rekordzista dystansu Jakób St. Ignatowicz (Pogoń — 
Fróss, (Pogoń — Lwów), Lwów) zajął 3 miejsce.

Pani Misowa-Podolska odtańczyła na 
dorocznym balu polskim w Chicago 
taniec malajski. P. Podolska jest naj­
lepszą interpretatorką tańców wschod­

nich.

Scena bankietu w filmie „Tajemnica twierdzy w Dęblinie Scena w kabarecie w filmie „Tajemnica twierdzy w Dęblinie“.

Wspaniały rzut piłką. Przejażdżka na nartach wodnych.



Zapalona wielbicielka wyścigów konnych P. M. Żelska, urocza artystka teatru „Morskie Oko", które) 
wdzięk i talent zyskały ogólne uznanie i sympatję.

Nowy model pijamy, wynaleziony przez uroczą Fay Webb, naturalnie
z Hollywodu.

P. M. Kiihnówna, jedna z najpiękniej­
szych solistek baletu opery warszawskiej.

W W o gezach w m. Plombiers zamiesz­
kuje p. Delait posiadająca bujną bro­

dę i wąsy.

u . m s n
P O W IE Ś C I

H I S T O R Y C Z N E
30~ci WYBRANYCH POWIEŚCI 

W 80-ciu TOMACH 
dobry papier, wyraźny druk, 
ładne okładki, trwała oprawa. 
Przy zamówieniu całego cyklu 

WARUNKI ULGOWE:
W Warszawie broszura 

zł. 80— płatne kwartalnie po zł. 10—
w oprawie

zł. 128— płatne kwartalnie po zł. 16—
Poza Warszawą broszura 

zł. 80— płatne kwartalnie po zł. 10—
w oprawie

zł. 144— płatne kwartalnie po zł. 18—

BROSZURA: J-1. KRASZEWSKI
I JEGO POWIEŚCI HISTORYCZNE

oraz
WYCZERPUJĄCE PROSPEKTY 
=  B E Z P Ł A T N IE  =

KSIĘGARNIA M. ARCTA
nowy Świat 35 pko 19G.

Sp. Akc. Zakł. Graf. „Drukarnia Pol«ka*\ Szpitalna 12
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